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obrar. pow ytszy  BłoBinle nogi len ty tu ł ,  gdyż ka id y  
widmo go płacze i śmieje s1q zarazem.

DWA PROGRAMY JKDNOCZEŚNIB.

biga Narodów o Wilnie.
Rada Ligi Narodów, do której 

odwołał się p. Ilymans w sprawie 
sporu wileńskiego, zaaprobowała 
projekt jego, odrzucony w Brukse
li przez delegację litewską. Wobec 
takiego .wyroku instancji między- 
naroilo\ ;j, w któroj ręce oddał w 
swoim < .a-io ks^.Sapieha los ziemi 
W ileńsi « ], jest rzeczą przesądzoną. 
Iż rozstrzygnięci© zatargu polsko- 
litewskiego dokonane będzie napod- 
Btawio .^loszoiK go przez p. Hyman
sa projf ;Łu. Przedstawicielstwo li
tewskie nio polepszy bynajmniej 
swych , s/.ans, odrzucając decyzję 
trybunału Ligi. Tak w ięc —  nolens 
volens— p. Galwanauskas i jego to
warzysze przerwane obrady bru
kselskie w z n o w i ć  muszą.

Projekt Hymansa omawialiśmy 
dość szczegółowo na tem miejscu, 
co zwalnia nas od obowiązku po
nownego jego rozbioru. Wypadnie 
natomiast poświęcić nieco miejsca 
tym poprawkom i uzupełnieniom pro
jektu, które w formie rezolucji przy
jęto zostały jednogłośnie przez Ra
dę I jg i w dn. 28 ub. m. Trzeba 
przytoni. zaznaczyć, że przedstawi
ciele rządów zainteresowanych za 
przyjęciem rezolucji nie głosowali, 
wobec odrzucenia różnorodnych ich  
zastrzeżeń przez Radę Ligi.

Wspomniana wyżej rezolucja 
stresz:za się w następujących pun
ktach: 1) wznowienie rokowań w  
Brukseli z dn. 1 lipca;. 2) usankcjo
nowanie ugody polsko - litewskiej 
przez Warszawą, Kowno i Wilno;
3) wyeliminowanie z armji i zarzą
du Litwy Środkowej żywiołów, nie- 
pochodzącycb z Wileńszczyzny, oraz 
utworzenie na terytorjum spornem 
odrębnej milicji, które to zarządze
nia mają być wykonane do dn. l  
września b. r.; 4) wycofanie armji 
litewskiej do miejsc stałego postoju
i zredukowanie jej do stanu poko
jowego.

O ile zlikwidowanie zatargu w i
leńskiego według projektu Hyman
s a  nie może być uważane za naj
gorszą z dróg, wiodących do ści
słego i koniecznego porozumienia 
Polski z Litwą, o tyle jednak w

związku z dodatkowemi uchwałumi 
Rady Ligi Narodów nasunąć się mu
szą poważne wątpliwości co do kon
sekwencji praktycznego niektórych 
z tych uchwał zastosowania.

Agresywny i nacechow-any nie
życzliwością dla Polski ton przemó
w ienia p. Galwanauskasa na posie
dzeniu Rady Ligi, poświęconem spra
w ie wileńskiej, winien być dla nas 
ostrzeżeniem, że Litwa Kowieńska, 
a raczej rządzące w  niej obecnie 
czynniki, nie zasiadają do stołu 0- 
brad brukselskich z sercem, wolnem 
od uprzedzeń i nienawiści, z dłonią, 
gotową do uścisku zgody i pojed
nania. Z tego to względu i mając 
na uwadze przekonywujące dowo
dy zachłanności i wiarołomstwa Ko
wna z okresu wymiatania bolsze
wickich śmieci z Polski jesienią r. 
1920, dostrzegamy poważne niebez
pieczeństwo dla interesów polskich
i  ludności Wileńszczyzny w  żąda
niu Rady Ligi, mającem za przed
miot stopniowe redukowanie i w y
cofywanie z Litwy Środkowej wojsk 
gen. Żeligowskiego. Pozostawionie 
kraju na łasce opatrzności, czy też 
pod opieką nielicznej stosunkowo 
milicji terytorjalnej rozpaliłoby na- 
nowo apetyty aneksjonistów litew 
skich na Wilno i mogłoby pchnąć 
ich do uprawiania wikłającej ogro
mnie sprawę polityki faktów doko
nanych, której pierwszym epizodem 
stałaby się niewątpliwie okupacja 
Wilna.

Wprawdzie uchwały Ligi Naro
dów żądają jednocześnie wycofania 
wojsk litewskich z nad odległej od 
Wilna o kilkadziesiąt kilometrów 
linji demarkacyjnej do miejsc poko
jowej dyzlokacji. Niestety jednak—  
Liga Narodów nie posiada jakiegoś 
organu wykonawczego, któryby rzą
dowi kowieńskiemu potrafił naka
zać całkowity posłuch w  stosunku 
do uchwał genewskich, a nas za
bezpieczył przez to od niespodzia
nek militarnych i  politycznych. Dla
tego też właśnie postawieni zosta
liśmy w  sytuacji niezmiernie draż
liwej pomiędzy lojalnem poddaniem 
się uchwałom Rady Ligi, której bez
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stronności powierzyliśmy w  swoim  
czasie sprawę wileńską (zapóźno 
dziś mówić o celowości tego kroku), 
a niebezpieczeństwem otwarcia woj
skom kowieńskim wrót do Wiina, 
co nie byłoby pomyślnym wstępem  
do urzeczywistnienia koncepcji kan- 
tonalnej.

Przypuszczenie do obrad bru
kselskich przedstawicieli Wileńszczy
zny, aby nie stanowiono o nich bez 
nich. nie zdaje _się już być obecnie 
sprawą aktualną, pomimo usilnych 
starań delegacji polskiej. Natomiast 
wśród wniesionych przez się za
strzeżeń bardzo słusznie zażądał prof. 
Aszkenazy, by ewentualna umowa 
polsko-litewska, mająca być płodem 
rokowań w  Brukseli, nabrała mocy 
obowiązującej dopiero po ratyfikacji 
jej przez Sejm wileński. Zastrzeże
nie to przyjęte zostało jedynie przez 
przedstawiciela Francji. Uchwały 
gremium Rady mówią wszakże o- 
gólnie o konioczności aprobaty u- 
mowy przez Wilno.

Swobodne i pełne wyjaśnienie 
swej woli przez ludność wileńską 
uważamy za konieczną gwarancję 
wartości realnej i trwałości porozu
mienia polsko-litewskiego. Głos Wi
leńszczyzny musi się rozlec przed 
ostateczną likwidacją zatargu, mu
si być wysłuchany i uwzględniony. 
Nie można zaś wątpić, iż głos ludu 
wileńskiego, który dał już tyle do
wodów swego patrjotyzmu i przy
wiązania do polskości, całość inte
resów polskich będzie miał przede
wszystkiem na względzie.

B. D.

Kronika polityczna.
Imperjum bryiaftskie.
Błędnem byłoby uważać konfarencję 

premjerów dominjaluych w Londynie za 
wewnętrzną spraw«} Angiji lub tsż za ja
kąś egzotyczną kwestję, nie mającą zna
czenia dla Europy. Przeciwnie sprawa im
perjum brytańskiego, stanowiąca przed- 
miot konferencji, wyznacza jedną z głów
nych linji polityki światowej, która panu
je nad polityką europejską i wywiera zna
czny wpływ na jej kierunki i rachuby.

Chodzi o ustalenie związku pomię
dzy lądami, romuconemi po całym świę
cie i stanowiącerai czwartą część kuli 
ziemakiej. Kanada, południowi Afryka,

Australja i Nowa Zelandja stanowią dzi
siaj oddzielne państwa i w tym charakte
rze mają własne miejsc? i własny głos w 
Lidze Narodów. W ostatniej wojnie wy
stawiły one według Lloyd George‘a do 
dwóch miijonów wojska.

Obecnie we wszystkich dominjach 
rozbrzmiewa hasło jeszcze większej nieza
leżności od metropolii. Lecz dziwnym I 
dla stosunków europejskich niewidzianym 
sposobem hasło to zgadza się, a nawet 
łączy z dążeniem do zachowania związku 
z macierzą i brania nadal udziału w jej 
polityce światowej, w ewentualnej obro
nie imperjum brytańskiego. Lloyd G-;or- 
ge, który z urzędu jest przewodniczącym 
konferencji, okrfślił obecny stosunek me- 
tropolji do dominjów jako dobrowolny 
związek samodzielnych państw. Rozumu
jąc według szablonów kontynentalno-euro- 
pejskich należałoby oczekiwać, iż konfe
rencja zajmie się ułożeniem konstytucji 
imperjum t. }. ustaleniem praw i obowiąz
ków składowych części względem całości 
tudzież stworzeniem odpowiednich insty
tucji, Atoli urząd angielski idzie zgoła in
ną drogą. Trzyma się on drogi empirycz
nej i niema zaufania do wielkich kon
strukcji umysłowych, w których ma się 
mieścić życie zbiorowe. Zamiast przekla- 
dać konferencji rozległe plany organiza
cyjne, kładzie na jej stole kwestje kon« 
kretne w tej nadziei, że na tej drodze da
dzą się stopniowo rozwiązać zadania or
ganizacji politycznej.

W sprawie sojuszu z Japonją przed
stawiciele Kanady i Australji wyrażają 
swą zgodę, domagającą się tylko, aby ów 
sojusz pod żadną formą nie zwracał się 
przeciw Ameryce. Również coda imigracji 
japońskiej wymienione dommja bynaj
mniej nie skłaniają się do ustępstw.

Liczne głosy w prasie amerykań
skiej, powołując się na domagania ze stro
ny Ksnady i Australji własnych poselstw 
zagranicznych i inne tego rodzaju objawy 
oraz na wielkie względy, okazywane prdfc 
nie Ameryce, wypowiadają sceptyczne za
patrywania na przyszłość imperjum bry,- 
iańskiego. Dają one do zrozumienia, ża 
ośrodkiem skupiającym dla dominjów bry- 
tańskich może się stać w przyszłości nia 
Anglja lecz Ameryka.

Taka ewentualność oczywiście nie 
jest wyłączona. Wszakże w zakresie prze
widywania politycznego nic nie upowa
żnia dzisiaj do mniemania, jakoby obe
cne imperjum brytańskie było bliskie roz- 
padnięcia.

Handlowa współpraca między 
Niemcami a Anglją.

Holenderskie dzienniki donoszą, że 
po nieudanych usiłowaniach Stinnesa, 
który chciał stworzyć wspólność intere
sów z francuskim wielkim przemysłem, 
nastąpiło między Niemcami a Anglją zbli
żenie, głównie ze względu n i wspólne do
stawy do Rosji. Obecnie prowadzi się w
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£rzerwy, 7 powodu przewidzianego natlo- 
u. Dyrekcja upreejinle prosi B ł  Pub lic i-  

nośó o wykupywanie biletów na pierwsze 
przedstawienie na godz. 7-mą wiecz.

B f r l i n e  rokow ania  w spraw ie  dos ta rcze 
nia loO lokom otyw, 300 w a g o n ó w  i 150 
tonn  szyn ko le jow ych. Rosja nia zaplucić 
j o . r z e d n i o  20 p roc . c e n y  kupna  w zloc ie ,  
a resz tę  w f»rmi e weksli. D o ty ch czas jw «  
dostaw y do  R^sji, a m iędzy innem i 6 0 tys. 
to n n  szyn w cenie 47 do larów  za tonnę, 
s.'l regu larn ie  w ykonyw ane. Przed  kilku 
dn iam i jedna z n iem ieckich  g ru p  przem y
słowych, konkuru jąca  ze S tinnesem  wdro
żyła rokow ania  z francuską g r u p ą  S chne i-  
der-C reuzo t  w sp raw ie  u tw orzenia  s y n d y 
katu. W zw iąsku z temi w iadom ośria tn i,  
donosi prasa n iemiecka, i e  is to tn ie  n a i t ą -  
pi!o zbliżenie  m iedzy a n g i e l s k i m i  a n ie -  
m ie c k ie n i  fam am i n i  tem at hand lu  z Ro
sją. R iw n i t i i  angie lska  firma W ickers je s t  
w ym ien iana  w tej kom binacji .  Sowiecki 
kom isarz  rządow y w Berliuic udał się w 
i y . li dniach d o  M oskwy, ab y  poin fo rm c- 
w ć rząd  sowiecki o s tan ie  os ta tn ich  u ła 
dów  w sp raw ie  dostaw .

M m  spsiy Einnnsotde.
(Deficyt 79 miljardów w budżecie. 
—Długów mamy 3oO miljardów. — 

Optymizm min. Stoińskiego).
P o  alarmie, w szczętym  z pow odu f a 

ta lnego  sp ad k u  marki n a s ie j  i do  pew ne
go  st puia  uspokaj.ijącem , zn an em  już  
ogoiowi xp cse  m in is tra  sk a rb u  dra  S te 
czkowskiego, z a b ra n o  się  d o  rozważania 
p lm ó w  M inis ters tw a skarbu , k ry tykow a
nia ich i podaw ania  różnych  s p o io b ó w  
zaradczych. ,L a  ciil qne  es t  facile m aii-
1 art e s t  d fficile*, dałoby się i obecnie  
stwierdź ć! F a k te m  jest, że tak, jak na 
św .ecie  bywa d u żo  sam ozw ańczych  leka 
rzy, tak  tc-ż i dom orosłych  f inansistów  nie  
bta!:uje: s.\ pesym iści,  k tó rzy  nie widzą 
już żadnego  ra tunku  dla naszych  finan
sów, są  też i optym iści,  k tórzy p rzecenia
ją nasz  ogólny  m ają tek  narodowy, wresz
cie są  też i ła tw ow iern i,  k tórzy pod w p ły 
wem a la rm ów  pesym is tów  zasypiali  z p r z e 
konan iem , ż s  wszyscy je s te śm y  b a n k rn -  
tarat, a rano  w ysłuchaw szy op in ji  o p ty 
mistów poczęli się uważać za p rzed s ta 
wicieli na jboga tszego  na rodu  na ¿wiecie.

Aby to b ie  zduć spraw ę, jak  s to ją  n a 
sze f .n a ;n e  trzeba rozejrzeć się coko lw iek  
w cyfrach: W budżecie , prelim inow anym  
przez M m. sk a rb u  usta lono  c^frę wydat- 
tćw  na 191 m iliardów, a dochodów  na
112 miljardów. Tym s p o s .b e m  zn iżono  
cyfrę wydsticów z 250 m iljardów , żąda

n y c h  przez poszczególne  m inis ters tw a pier
wotnie, do cyfry znaczn ie  niższej.

Na fo szczeg ó ln e  władze dzieli się 
ten wydatek w sp o só b  następujący:

N u z e l n i k  P a ń s tw a  12 m i to n ó w  ro
cznie, P rezydjum  Rady M n .  1 mi l a r d  
U 7  m iljonów: M in . sp raw  zagr. 5 m iljar
dów; Min. spraw  wewnętrznych 7 m i lo r 
dów; Min. skarbu  12 mil. (dochodu d3je 
to m in is te rs tw o  67 miljardów); Min. sp ra 
wiedliwości 2 m i l ; M in. p rzem . i handlu
7 mil.; Min. kolei żsi. 41 m 1. (dochodów
26 m l;a :dów )| Min. roln. 7 i pół mil. 
(dochodów 4 i pói mil ); Gł. U rząd  ziem
ski 7Ł8 miljonów; Min. ośw iaty  11 mi
liardów; M n, poczt i tel. 3 miliardy (d o 
chodu przeszło 3 miliardy), Min. aprowiz. 
14 miljardów; Min. zdrowia 2 i pól mi
ljarda; Min. sztuki 600 milionów; Min. 
reb ó t  publ. 8 miljardów; Min, pracy 1 i 
j ó i  miljarda; Min. sp raw  wojsk. 61 i pót 
m l ia rda  (w tem 10 m iljardów  na inwc* 
stycje, a resztę na wydatki bicżące).

D iugi nasze zagran iczne  wynosiły  do 
n ie d a w ra  około  166 m ii j i rd ó w  mk., jeśli 
d o d am y  długi w ew nętrzne razem  z p ż y -  
czkami, to c f ra całego  d łu g u  p a ń s tw o 
w ego poza em isją  ban k n ą tó w  m arkowych 
wynosi 300 m iljardów  mk. W porów nan iu  
z m ocarstw am i, k tóre  prowadziły  wojnę, 
wyniesie obc iążenie  na  głowę 12,000 mk., 
gdy  Franc ja  ma 7,455 fr., A n g lj i  197 fun*. 
szterl., N iemcy 4,218 m k., W łochy 5,294 lif. 
B udżet p rzedłożyło  Min. ska rbu  rządowi 
z końcem  kwietnia, lecz Rada m i n i m ó w  
Jeszcze go  nie p rzedysku tow ał? .  M  mo 
trudności walutowych i gospodarczych  s tan  
nasz finansow y nie jest  rozpaczliwy, w 
skarb ie  m am y ju ż  p iw n e  zapasy  złota, 
o trzym aliśm y go  k lka m i l ;o ió w  ty tn lem  
zaliczki od  A ustr j i ,  od Rosji o trzym ać 
m am y 30 m iljonów  rubli, razem  więc ze 
100 m iljonam l marek, zna jdującym i się w 
skarbcu , podk ład  zabezpieczający  dla ob ie
g a jących  m arek  by łby  sk rom ny  w p ra w 
dzie, cle j u ż  istn ieć  zaczyna.

Sprawy robotnicze.
Z e b r a n i e  t f f c d y  

P Z Z .
J u t r o ,  o  flod2. 9  i p ó l  r a n o ,  w lo 

k a lu  p rz y  ul. G ó w n e j  31, o d b ę d z ie  t l ę  
z e b r a n i e  R a d y  O k r ę g o w e j  PZZ.

Z e b r a n i e  p o ń c z o s z n i l i ó t »
i  t r y k o c i a r z y .

12 bm .,  ti.  w a  w ió re k ,  o  fo d z .  6 
w lec r . ,  w Iol:a!u, S ie n k ie w ic z a  79, o d 
b ę d z ie  s ię  z e b r a n i a  w s z y s tk ic h  d e l e 
g a tó w  fa b ry k  p o ń c z o sz n ic z y c h  l tryko* 
c la ra k ic h .  S p r a w y  b a r d z o  w ażn e .

Zmiany w kierownictw ie PZZ. 
w Pabjanicach.

Z d n ie m  l - ^ o  l ip ca  d o ty c h c z a s o w y  
k ie ro w n ik  p o ls .  zw. l a w .  .P r a c a *  ob. 
SUupińSńi n a  w ła s n e  ż ą d a n ie  z o s t a ł  z w o l 
n io n y  z z a jm o w a n e g o  d o t ą d  s t a n o w is k a .  
F u n k c ja  k ie ro w n ik a  p e łn ić  o b j e n i e  b ę 
d z ie  o b .  W. B lo c h .  S e k r e t a r z e m  zw ią z k u  
b ę d z ie  ob. B. Knopo.

P o  s t r s j i c u  d o z o r c ó w  d o -  
n t o v j y c . h ,

W u zupełn ien iu  wczorajszej w z m ia n 
ki o  z likwidowaniu  s tra jku  d o zo rcó w  do 
mowych poda jem y  n ieco szczegółów  p o 
rozum ienia  dozorców z w łaścicie lam i d o 
m ów .

Za podstaw ę przy ję to  plącę z kwie
tn ia  r. b .

W w ypadkach , gdzie  s l ro n y  nie  d o j 
d ą  do porozum ien ia  co do. us ta len ia  p e n 
sji, zostan ie  ona  n s ta lona  przez K om isję  
Rozjemczą, k tóra  ma praw o podw yższyć 
plącę pods taw ow ą na jw yże j  o 40 proc.; 
zniżać jej n iem a praw a; tam  gdzie  po zło- 
i e a i n  żądań dozorców p łaca  została  p o d 
w yższona  dobrow oln ie , nic m oże ona  zo
stać  zniżoną, naw et o  ile podwyżka prze
kracza  40 proc., o ilo zaś  podw yżka b y 
ła  niższa n i i  40 proc., zos ta je  ona  w ra
zi? w płynięcia  spraw y na K om isję  zali- 
czona na pocze t podwyżki, przewidzianej 
w punkcie  poprzednim .

W  d o m ach  z filtrami, dozorca o trzy
m uję bluzę. W  razie rozwiązania  umowy 
n a jm u  obow iązu je  o b u s tro n n a  c z te ro ty g o 
dn iow e wymówienie. D ozorcy  o trzym ują  
narzędz ia  pracy; w miesiącach z im ow ych 
c iep łą  wodę do ro>ci3 schodów . M iesz
kan ie  hyg ien iczae  z oświetleniem . P om oc 
lekarską  przy zachorow aniu  podczas  peł
n ien ia  o b c w ią z k ó w  służbow ych. W razie 
cLoroby dozorcy  p łacę o trzym uje  po s ta 
w iony przez n iego  za s tęp ca .  Z a s t rB jk n ik t  
n ie  będzie w ydalony.

v Um owa nin ie jsza  obow iązuje  od  do.
1 lipca do  d a .  1 s tycznia  1922 r„  a n a 
s tępn ie  przed łuża  si<j au tom atyczn ie ,  o ile 
n ie  zosta ła  w ym ów iona przez jedną  za 
s lron  na  m iesiąc  naprzód .

S tr a jk  pracowników miejskich*
D n ia  7 b m .  w lo k a lu  S t r a ż y  ognio*- 

wej, S i e n k i e w i c z a  54, o d b y ło  s ię  ogó lne  z e 
b r a n i e  p ra c o w n ik ó w  m ie js k ic h .  Z o b ra -  
n y c h  b y ło  1,500 osób. O b ra d o m  p r z e 
w o d n ic z y ł  ob. M is iak , s e k re ta r z e :  ob. ob. 
M aliszo w sk i ,  Ł a c iń sk i ,  a se so ro w ie :  ob^ob . 
G a b ry je l s k i ,  O łu b k a ,  M ich a lsk i ,  W a l a 
szek ,  S oko ło w sk i ,  P a w ło w s k i  i K o s tk a .

S p ra w o z d a n ie  z p e r t r a k t a c j i  z d z ia 
ła ln o śc i  K o m is j i  M ię d z y z w ią z k o w e j  z

Sr z e d s ta w ic ie la m i  M a g is t r a tu  z d a ł  ob. 
a ro sz e k .  P o  szc z e g ó ło w e m  o m ó w ie n iu  

s p r a w  z w ią z a n y c h  z  a k c ją  p o d w y ż k i
i po w y p o w ie d z e n iu  s ię  ca łeg o  s z e re g u  
m ów ców , z e b r a n i  p o w z ię l i  n a s t ę p u ją c e  
u c h w a ł y :

W o b e c  tego , że M a g is t r a t  m. Ł odzi 
z le k c e w a ż y ł  eob ie  n a jż y w o tn ie j s z e  p o 
t r z e b y  ogółu  p ra c o w n ik ó w ,  p rz e c ią g a ją c

w  n i e s k o ń c z o n o ś ć  s p r a w ę  p o d w y ż k i  p ła c  
p r a c o w n i c z y c h ,  ze b ra n i  p o s ta n a w ia ją  p o 
c z ą w s z y  o d  p o n i e d z i a ł k u ,  d n ia  11 b. m . 
o d  s a m e g o  r a n a  ro z p o c z ą ć  b e z ro b o c ie  
w s z y s t k i c h  p ra c o w n ik ó w  z a t r u d n io n y c h  
w  M a g i s t r a c i e  m. Łodzi. P o s ta n o w io n o  
b e z w z g l ę d n i e  p r z e p r o w a d z ić  s a n k c je  k a r 
n o  p r z e c i w k o  t y m  w s z y s tk im ,  k tó r z y  
w  p o p r z o d n i e j  a k c j i  ’s t r a jk o w e j  w y ła m a l i  
s i ę  z p o d  s o l i d a r n o ś c i .

K o m i s j ę  M i ę d z y z w i ą z k o w ą  u p o w a 
ż n i o n o  d o  p r z e p r o w a d z e n i a  w ż y c i e  
w s z y s t k i c h  p o w y ż s z y c h  u c h w a ł ,  p r z y j ę 
t y c h  j e d n o g ł o ś n i e .

Św it.

P o t l w i ż k T  p ł i ? c  va E £ a g i -  
s ł r a o i e .

P r a c o w n i c y  m ie js c y  w y s taw il i  p ie r 
w o tn ie  ż ą d a n ia  z r ó w n a n ia  p ła c  z p ła c a 
m i u r z ę d n ik ó w  k o m u n a ln y c h  w W a r s z a 
wie. W o b e c  r ó ż n o r o d n o ś c i  k a te g o r i i  p r a 
c o w n ik ó w  w W a rs z a w ie  p o r ó w n a n i e  i 
u z g o d n ie n ie  w y m a g a ło b y  w Ł odz i k ilku- 
m i t s i e c z n e j  p r a c y  s t a b i l iz a c y jn e j  i t. p.

W ę b e c  p o w y ż s z e g o ,  p r a c o w n ic y  
m ie js c y  co fn ę l i  p o p r z e d n ie  ż ą d a n ia ,  d a 
ją c  M a g is t r a to w i  d o  z r ó w n a n ia  p ła c  
t e r m in  2 m ie s ię c z n y ,  n a t o m i a s t  w y su n ę l i  
n o w e  ż ą d a n ia  p o d w y ż k i  p ła c  o  501.

M j g i s t r a t  z a a k c e p t o w a ł  ż ą d a n ia  
p r a c o w n ik ó w  i w te j  s p r a w ie  w y s ła ł  do  
M in is te r s tw a  S k a r b u  d e le g a c ję  z w ic e 
p r e z y d e n te m  d r e m  S tu p r t ic k lm  n a  cz e le ,  
c e le m  u z y s s a n ia  o d p o w ie d n ic h  k r e d y 
tó w  i p r z y p o m n ie n i a  M inisf. S k a r b u ,  
że p o d a tk t ,  k tó r e  m o g ą  d a ć  d o c i io d y  
m ia s tu ,  jak  s z k o ln y ,  s p i ry tu s o w y  i o d  
e n e rg j l  p r z e m y s ło w e j ,  c z e k a ją  w b iu r 
k a c h  m ln ls te r ju m  j u ż  3-c ł  m le s lą c -n a  z a 
tw ie rd z e n ie .

Min. S k a r b u  o św ia d c z y ło ,  ż a  godz i  
aię n a  j e d n o r a z o w ą  z a p o m o s ? -  k tó r e j  
w y s o k o ś ć  j a s t  p r z e d m i o t e m  p e r t r a k t a c j i .

PL
Kalendarzyk.

9I;

Sotofg

Dziś W eroniki 
Jutro 7 - ia  braci męcz.
Wschód słońca, 3 m. 4fi
Zachód .  R m. 21 

W sclif jd  k s ię iy ć a ~ T t r m |  32
Zacaód 9 m. 26

— Wyplata pensji nauczycielstwu n ie 
eta tow em u. D z 'ś ,  w  s o b o t ę ,  o  g. 1 pp., 
w lo k a lu  In sp ek c j i  sz k o ln e ) ,  P i r a m o 
w icza  5, w y p ła c a n a  b ę d z ie  p e n s ja  d la  
ks ięży  p r e f e k tó w ,  k a t e c h e t ó w ,  n a u c z y 
c ie le k  r o b ó t  r ę c z n y c h  l n a u c z y c ie l i  re- 
ligli w y z n a n ia  m o j i e s z b w e g o  s z k ó ł  p o 
w s z e c h n y c h  w  Ł o d z ’.

—  Nowy proboszcz paraf}! św. Anny. 
N a  m ie l s c e  z m a r ł e g o  w  dn . 3  b. m. ks. 
k a n o n ik a  P io t r a  N o w a k o w s id a ^ o ,  n a a k u *  
te k  s t a r a ń  p a ra f ia n  m ie js c o w y c h ,  m i a 
n o w a n y  z o s t a ł  p r o b o s z c z e m  p a re f j l  św . 
A nn y  ks. p r a ł a t  W y rzy k o w sk i  o b e c n y  
p r o b o s z c z  zgierski-

—  0 m s t r y l l  dla d r la tw y  szkolnej.— 
K o m i s j a  p o w s z e c h n e g o  n a u c z a n i a  o g ł o 
s i ł a  w e z w a n i e  d o  r o d z i c ó w  d z i e c i ,  któ ro  
w  n a d c h o d z ą c y m  r o k u  s z k o l n y m  b ę d ą  
p o d l e g a ł y  o b o w i ą z k o w i  s z k o l n e m u ,  a 
t e m  s a m e m  m u s z ą  b y ć  z a p i s a n e  n a  n a 
u k ę  d o  s z k ó ł ,  a b y  z a w c z a s u  w y r a b i a l i  
w  u r z ę d a c h  s t a n u  c y w i l n e g o  m e t r y k i  u -  
r o d z e n i a .  D o k u m e n t y  t e  s ą  n i e z b ę d n e  
p r z y  z a p i s a c h  d z i e c i ,  g d y ż  i n a c z e j  z a -

' r z ą d y  s z k ó ł  n i o  m a j ą  m o ż n o ś c i  s k o m p 
l e t o w a n i a  l i s t  d z i e c i  i u ł o ż e n i a  m e t r y k  
s z k o l n e j .

—  Stow. polskiej m ł o d z  eży  „ O r l ę * —  
W  n i e d z i e l ę ,  dn. 1 0  b m .  r b .  o g .  10.30 
p u n k t u a l n i e  z w o ł u j e  o g ó l n e  z e b r a n i e  
w s z y s t k i c h  c z ł o n k ó w  w  k l u b i e  N P R .  
P i o t r k o w s k a  0 1 .

— Nominacja. M in is te r iu m  W. R. f 
O- P .  z a m ia n o w a ło  d o ty c h c z a s o w e g o  
in s p e k t o r a  s z k o ln e g o  w  S o k ó łc e ,  p. A n
to n ie g o  B ie law 3 k i* g o ,  z a s t ę p c ą  i n s p e k 
t o r a  s z k o ln e g o  w Ł odzi.

—  W zw iązku z  nadużyciem w Urf$" 
dzie Mieszkaniowym. W  zw ią z k u  z n a d u 
ży c ie m , k tó r e g o  d o p u ś c i l i  s l?  d wa j  p r a 
cownicy Urzędu M ie sz k a n io w e g o ,  w y
ja ś n ia  się , c o  następuje*. 2 3 / V I  r. b. zgio* 
sił się do kierownika urzędu z a r z ą d z a 
jący prywatną Instytucją h a n d lo w ą  p. O . 
w  towarzystwie sw ego urzędnika p. P.
i oznajmili, i e  kontroler urzędu Kubiak 
wespół x korespondentem u r z ę d u  Metz
lern zażądali s*  wskazanie mieszkania i 
zalegalizowanie wolnego podnajmu w 
urzędzie 225 tysięcy marek, którą to 
sumę tgodnla z żądaniami otrzymali. 
W s z c z ę ta  niezwłocznie przez kierownika

u r z ę d u  d o c h o d z e n ie  u s ta l i ło  prawdsW
w o ś ć  p o rn ie n lo n e g o  z e z n a n ie ,  w o b e c  
Czego u rz ę d n ic y  N e tz c l  i K u b ia k  z o s ta l i  
p r z e z  p r e z y d e n ta  m ia s t a  z w o ln ie n i  x 
u r z ę d u ,  a  s p r a w a  z o s t a ł a  p r z e s ł a n a  d o  
W yd z ia łu  P r a w n e g o  M a g is t r a tu  w c e lu  
n a d a n i a  jej w ła ś c iw e g o  b iegu .

— Za t e r o r  s tra jkow y . P o l ic ja  a- 
r e s z t o w s ł a  w d o m u  p fzy  u!. A le ja
1 M ajo  32, c z e la d n ik ó w  p ie k a rs k ic h  M. 
K ie im a n e ,  W. P ie t r z a k a ,  T. W ie lg u sa ,  
k ó r y  t e r o r e m  i s i łą  zm u s i l i  z a t r u d n i o 
n y c h  ro b o tn ik ó w  p ie k a rn i  L  Ł a k isa ,  d o  
p o r z u c e n ia  p ra c y .  A r e s z to w a n y c h  o d e 
s ł a n o  d o  u r z ę d u  ś le d c z e g o .

—  Kursy doksz taca jące  w zakreśla  
szkoły średniej dla żołnierzy. Ukazała  się 
w osta tn ich  dn iach  w dzienn ikach  war
szawskich no ta tka  o kursach d o k sz ta łca ją 
cych dla  wojsfcowycB, —  przy w yliczeniu 
tych os ta tn ich  pom in ię to  jed n ak  Lód, gdzie 
od  15 czerwca r. b. k u rsy  tak ie  Istnieją.

W myśl in trnkcji  S e k c j i  O św iaty
i O światy  i K ultury  (Jddz. III. Sz tabu  M.
S. W ojsk  zos ały  przy D. O . O. w Łodzi 
zo rgan izow ana  ku rsy  doksz ta łca jące  w za 
kresie szkoły  średniej dła szeregow ych 
ga rn izonu  Łódzkiego; inw alidzi p rzy jm o
wani są  na zasadach  obow iązu jących  pr*y 
przy jm ow aniu  żołnierzy.

Na kursy  przy jm ow ani są ochotnicy, 
którzy wstąpili do  W. P . przed 1 styczni« 
r. 1920, s łużą  (ew entualn ie  służyli) w woj
sku  cona jm nie j  jeden  ro k  ( s łu ż b a  fronto
wa liczy się podw ójnie) i uzyska ją  o d  
w ładzy swojej zaśw iadczen ie  o szczegól- 
nem  uzd o ln ien ia  i gorliwej d o ty ch czaso 
wej służbie.

M aterjs ł  n au kow y  podzielony jest na
3 kursy: ku rs  n iższy obe jm uje  2  i 4-*, 
ku rs  ś redni & i o-ą, k u rs  wyższy 7 i 8-ą, 
k lasę  szl ó! średnich.

N auka  na każdym  kursie  trwa 10 
m iesięcy po  4 godz iny  dz ienn ie  (od 17-cj 
do  2 I-e j)  i odbyw a  się p od ług  p rogram u 
szkół ty p u  m atem atyczno-p rzy rodn iczego .

Na ku rs  n iższy  w stępow ać m ogą 
kandydac i  z a ró v n o  p o s iad a jący  zaśw iad
czenie  ukończen ia  norm alne j szkoły pow 
szechnej lub  2 k las szkoły średnie j jak i 
nie posiadający, a więc na  p o d s taw ia  
eg zam in u  wstępnego.

Na kurs  ś redn i  w y m ag a  się  u k o ń 
czenia  4-cb, na  wyższy 6-ciu k las szkoły 
średniej *

Świadectwa zakładów  naukow ych pry
w a t n y c h  ( i t e i  prawa p u b l i c z n o ś c i )  k a n d y 
datów  na kurs  ś redni i wyższy, m o g ą  być 
uw zględn iaue  ty lko  w w yjątkow ych w y
padkach  za zgodą Sekcji O. i K. Oddz.
III. Szb M. S. Wojsk.

E jz a m in  w s tęp n y  obow iązu je  wszy
stk ich  kandydatów  bez wyjątków.

K u r iy  te  zasadn iczo  są  bezpła tne , 
pon iew aż  jed n ak  część kandydatów  z g b -  
s  ła życzenia przejścia k ró tk ieg o  k u rsu  
p rzygo tow aw czego  do  egzam inu  w stęp n e
g o ,  z o s t a ł  utw orzony l  m ies ięczny  płatny 
kurs  przygo tow aw czy  do  egzam inu  
w s t ę p n e g o  n a  kurs  niższy.

Kursy  kończą  się eg zam in em  przed 
K om isją ,  w yznaczoną przez M in. W. R. i
O. P., za k tó ry  u trzym ują  s łuchacze  4 t y 
g o dn iow y  urlop. Absolwenci o trzym ują  
św iadectw a z 4 kl., 6  k i . i  m a tu ra lne  r ów
noznaczne  ze św iadec tw am i iz k ó ł  p a ń 
stwowych.

O s ta tn io  zosta ł  zo rg an izo w an y  na  
tych sam ych zasadach  p ła tny  ku rs  cotiza- 
sowy i m a tu ra lny  dla cf.cerów.

P o d a n i a  o  p r z y j ę c i e  na k u r s y ,  z a 
o p a t r z o n e  w  w y c i ą g  e w i d e n c y j n y ,  ś w i a 
d e c t w a  s z k o l n e  i o p i n j ę  w ł a d z y  w o js k o / /? j
o  g o r l i w o ś c i  k a n d y d a t a ,  n s l e i y  s k i e r o w y 
w a ć  d r o g ą  s ł u ż b o w ą  d o  K i e r o w n i c t w a  k u r 
s ó w  d o k s z t a ł c a j ą c y c h  d la  ż o ł n i e r z y  r r : y  
D .  O. G a n .  Ł ó d ź .  W s z e l k i c h  u s t n y c h  i n 
f o r m a c j i  u d z i e l a  k i e r o w n i k _ k u r s ó w  c o 
d z i e n n i e  o d  g o d z .  13— 15 w  R « t  rucie 
O ś w i a t o w y m  D - t w a  M i a s t a  u lica  P r z e 
j a z d  N r .  1.

—  W s p r a w ie  cum p r z e z n a c z o n y c h  
dla nauczycielstwa. D o s z ło  d o  w is: .- 
m o ś c i  w y d z i a ł u  p o w ia to w e g o ,  ż a  u r z  J y  
g m in n e  w y p ła c a ją  n a u c z y c ie l s tw u  5 u m y  
u m ie s z c z o n a  w  b u d ż e ta c h  s z k o ln y c h  n a  
o p 3 ł  szk ó ł ,  r c z e j o  w y n ik a ją  c z ę i t o  
n i e p o r o z u m ie n ia  l z a ta rg i .

W c e lu  u n ik n ię c ia  na p rz y s z ło ś ć  
t e g o  r o d z a j u  n ie p o r o z u m ie ń  w yd z ia ł  p o 
w ia to w y  S e jm ik u  łó d z k ie g o  r o z e s ł a ł  do  
w sxy» tk lch  w ó j tó w  g m in  w y ja śn ien ie ,  ża  
n a u c z y c ie l s tw u  p rz y s łu g u je  p r a w o  d o  
o t r z y m y w a n ia  s  k a s y  g m in n e j  n a s t ę p u 
ją c y c h  p o b o r ó w ,  w y p ł a c a n y c h  w te rrn i-  
nach m ie s ię c z n y c h  z góry, m ia n o w ic ie 1
1) d o d a t k u  d r o ż y in l a n e g o  o d  gminy, 3l 
dodatku w y ró w n a w c z e g o  za naukę, 3) 
dodatku mieszkaniowego, 4) na śwtatl®,
6) ryczałtu kancelaryjnego« pozostałe  
zaś sumy budżetowa, Jako toi a) ob
sługa i utrzymanie c ty sto lę l w lo k ^  
lach s z k o ln y c h ,  b) ryczałt gospodarczy.

H
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c) czynsz zn lokale szkolne, d) opal, e) 
opieka lekarska, f) konserwacja i uzu
pełnianie inwentarza, c) wydatki kance
laryjne dozoru szkolnego, h) pens,a 
ael retarza dozoru szkolnego, i) wydatki 
nieprzewidziane winny, być przechowy
wane w kasie gminnej ^o dyspozycji 
dozoru sz’-olrego.

— Uruchom tn e zakłsdu kąpielowego. 
Z  d n .  6 l i p c a  z o s t a ł  z  p o w r o t e m  u r u 
c h o m i o n y  m i e j s k i  z a k ł a d  k ą p i e l o w y  p r z y  
u l .  K i l i ń s k i e g o  120, k t ó r y  z  p o w o d u  z e 
p s u c i a  s í q  k o t ł a  p a r o w e g o  b y ł  n i e c z y n n y .

— Pożar. Wybuchł pożar w suszar
ni pończoch liotbardn i Zelcera przy 
ui. Pomorskiej 6. Na ratunek wezwano
1, 2 I 6 oddziały stra.ry ogniowej o- 
chofnlczej. Dzidki usilnej pracy pożar 
umiejscowiono* Spaliła, się jedna sala 
na perferze. Straty obliczają na kilka
set tysięcy marek. Wypadków z ludź
mi nie było.

— Wypadek kolojowy. Na staćji 
Łódź-Kaliska manewru.ący wagon na
jechał no S. Dawida, żołnierza 38 r., 
któremu kola wagonu obcięły obie nogi. 
W star.ie ojionji Dawida lekarz pogoto
wia odwiórf do szpitala przy ul. Przę
dzalń aneł Ti.

— Wypadek śmiertelny na kolejce 
dojazdowej. ZamieszKały w Konstanty
nowie F. Szmidt uderzony został przez 
rezerwowy tramwaj na szosie Konstan
tynowskiej przy przystanku Leśniczówka. 
U d e r i e r . i e  było tak silne, 11 Szmidt 
wkcótce zmarł.

Nr.pr.cJ na przodownika policyjnego. 
Na ulicy RoKlcińSKiej ó5, czterecn nie
znanych ludzi napadło wczoraj n l  przo
downika konnego oddziału policji pań
stwowej Andrzeja Roman*. Trzech na
pastników zdołano zaaresztować, czwar
ty zbiegł. Aresztowani są to: Walirjan 
Karczewski, Marjan Korczewa!.! i Józef 
Strumiło.

— Nagle zgony. Na ul. Nowomiej- 
skicj 6, zmarł nu^le nieznany mężczyzna. 
Zwłoki zabezpieczono do zejścia władz 
sądowych. W mieszkaniu przy ul. Ro- 
Licłńskiej 100 — zmarł nagle Stanisław  
Kaczmarek.

— Napad bandycki. Dnia 5 b. m., o 
godz. 3  j . o  p o ł .  trzech bandytów uzbro
jonych w rewolwery dokonało napadu 
rabunkowego na mieszkania Katarzyny 
K o r a l ,  r s r n .  przy ul. B a n k o w e j  25. B a n 
dyci związawszy Koralową zrabowali
5.300 m a r e k  i z b i e g l i  b e z k a r n i e .

— Kradzież. Ze składu m a n u f a k t u 
ry K .  Grossa, przv u l .  P i o t r k o w s k i e j  60 
s k r a d z i o n o  fl s z t u k  t o w a r u ,  w a r t o ś c i  150 
t y s .  m k .  S p r a w c ę  k r a d z i e ż y  H i l a  M a j o 
ra F u k s a  s c h w y t a n o  i  o s a d z o n o  w  w i ę 
z i e n i u .

—  Napad. F r z y  z b i e g u  u l i c  l  M a 
j a  j  L e s z n o  n a p a d n i ę c i  z o s t a l i  p r z o z  n i e -  
z n a n y c b l u d z i  J . T u r c z a k  i  W .  W i ś n i o w s k i  
k t ó r z y  o t r z y m a l i  c i ę k i o  r a n y  g ł o w y .  D o  
r a n n y c h  w e z w a n o  l e k a r z a  P o g o t o w i a .

Drogi naszego w yzw olenia 
gospodarczego.

Pod takim tytułem odbył się w  ubie
głym tygodnia w l o i u l a  S t o w .  H a n d ł .  P o l .
o-czyt p. Henryka Anislewskiego, delega
t a  S t o w .  r z y á z e m a  M e c h a n i k ó w  P o l s k i c h  
w Ameryce.

Prezydent A. R’cwski w królkich sło- 
w:ch scharakteryzował ćwnlttaią działal
ność Stowarzyszenia w Poisc?, oraz wzy- 
» ił zebranych do popierania przedsię
wziąć Sio«’. r¿a gruncie łódzkim.

Prelegent p. Ani,.liwski w krótkich
i zrozumiałych słowach przsdstawił życie 
emigrantów • Polaków w Aawrycc, oraz 
driatalarść założyciela t prezesa Stowarz.
i i ź. G*łazdo vekłego. Po krótkim opisie 
po vttaaii Stowarzyszenia w m. Tołzdo 
(Stiny Zjedn.) w roka l9 ja ,  ktc.rego człon- 
kJr.}i]i6ł20 tys. polskich robotnil ów, chło
pów i inżynierów, oraz wydatnej finanso
wa] pomory Poiice w czasie wojny—mó
wił r*-if'£ent o działalności Stowarzysze- 
r '  w IM ce.

Stowarzyszenie Mechaników ma trzy 
miljony dołsrów (6 miljardów mk. polsk). 
kapitału zakładowego, swój B ak w War
sowie, 4 hbryn i  mss:yn i odlewnię oraz 
¿wic lnie. Osecnia Stowarz. zaklsda 
»półkę akcyjną p. n.

F  EDERACJA HANDLOWA*.
Celem tej Federacji (kooperatywy) 

Jest unarodowienie handlu polskiego oraz 
wyzbycie Stę pcśredników-paskarzy, a do* 
*tarczaníe wytworów własnego przemysłu 
po mo2łiwie niskich cenacb. Dia osiągnię
cia tych celów, Federacja będzie otwierać 
gwoje oddzUły, sklepy i agentury w ca
łej Polsce, oraz arz>dzsć, dzlerfc”-!ć jpra-

wadzić wszelkiego rodzaju zakłady han
dlowe i przemysł we.

Ltotą niezawisłości i ź.ódłem potęgi 
kaidego nowożytnego państwa, jest jeęo 
siła gospodarcza. O rozwoju tej siły de
cyduje nie przypadek, ani jednorazowy 
bohaterski wys.łek, tylko rozumna, plano
wa i wytrwała praca wszystkich na poła 
przemysłu, rolnictwa 5 bjndlu. Do tej wła- 
śnie pracy stanęło Stow. Mechaników i do 
jej rozwijania dalej przez Federację Han
dlowy wzywa wszystkich, którzy pic lubią 
irazesów, tylko czyny, wytwarzające przy
szłą potęgę Polsk —zwiększenie jej przed
siębiorcześci i doskonalszą technikę pracy.

Po odczycie pokazywane były obra
zy świetlne—przedstawiające zakłaay Sto
warzyszenia w Porębie, Pruszkowie i Byd- • 
goszczy. Zebrani gorącymi oklaskami dzię
kowali za wielce interesujący odczyt i 
przyrzekli energicznie zająć się jeenaniem 
nowych członków. Zaraz zakupiono akcji 
za 47 tysięcy mk. oraz zadeklarowano się 
na przeszło 300 akcji.

Upoważniono prezydenta Rż;wskie- 
go do porozumienia .się z zarządem Stow. 
oraz do zwołania wkrótce zebrania akcjo
nariuszy celem wyboru Zarządu.

S t a n i s ł a w  C ia n c ia r a .
»i' O "■

E t o m a a s i o l k a f c «

W niedzielą dnia 10 lipca r. b. 
przy ulicy Letniej Nr. 1 (dojazd 
tramwajem Nr. 10 przy kolei Kali
skiej ogród Poznańskiego) odbądzie 
siq WIELKA ZABAWA OGRODOWA 
połączona z LOTERJĄ FANTOWĄ, 
bufet na miejscu obficie zaopatrzo
ny, ceny nizkie.

—o—

Z S e jm u *
(Przyjęcie przedlożeń rządowych.—  
Puszcza Białowieska ma ratować 

skarb).
WARSZAWA 8. (PAT). Na po- 

Biedzeniu dzisiejszym w rozprawie nad 
pełnomocnictwami rządu do wydania 
rozporządzona regulującego obiót pie
niężny zagranicą oraz do ustaw o emisji 
biLotów i kredycie pańatwa p. Wojuałiń- 
skl zaznacza, żo państwo ’cłopłnca nio- 
tylko do aprowizacji obywateli alo i do 
korzystania przez nich kolei, poczty, te- 
legcafu itd. Drogi do uzdrowienia fi
nansów są prosto choć nio łatwo -.Wielo 
państw bywało już w podobnej sytuacji 
a wszędzie dochodzono do równowagi z 
czasem przez wzmocnienie produkcji, 
wywozu i dużą oszczędność.

P. Diamand oświadcza, że stron
nictwo jego bodzie głosowało przeciwko 
wszystkim przedłożeniom finansowym 
rząau.

P. Rudziński (Wyzwolenie) zazna
cza, żo klub mówcy nio weźmie udziału 
w głosowaniu nad projektami ustaw.

P. Stapińsld poddał krytyce sto
sunki gospodarczo 'i finansowe, propo
nując radykalnie zmniejszyć stan wy
datków.

P. Radziszewski (endek; oświadcza, 
iż klub jego będzie głosował przeciwko 
dalszemu podniesieniu emisji, gdyż to 
pogarsza naszą sytuację.

W 8-cicm czytaniu przyjęto wszy
stkie 8 ustawy przedłożono przez min. 
skarbu.

Następnie p. Swida (ki. mieszcz.) 
referował sprawę uruchomienia tartaku 
w lasach państwowych. Oszacowaniom 
puszczy Białewieskiej zajął się generał 
Wroczyński. Według obliczeń jego, 
drzewa szpilkowego w wieku ponad 200 
lat jest półtora miljona metrów kub. co

i-rzedstawia wartość 1 milj. funtów 'szt. 
’rócz tego odpadki: wystarcJf# na po

krycie potrzeb wewnętrznych. Niemcy 
podczas okupacji zdążyli ściąć tylko 1? 
ogólnego drzewostanu.

Komisja rolna przyjęła rezolucję, 
wzywającą rząd do przyśpieszenia sprze
daży zapasów drzewa, zniesienia kon
troli wstępnej oddania eksploatacji w 
ręce prywatno i zostawienia tartaków 
państwowych w zarządzie państwowym. 
Takie drzewo jak  w puszczy Białowieskiej 
znajduje się tylko w Brazylji, a dochód 
z niego może usunąć kłopoty skarbowe.

Przyjęto nagłość i meritum wnio
sku opiewające: Powołuje się komisję 
sejmową z 7 członków }celem zbadania 
działalności straży kresowej. Sąd mar
szałkowski zażąda od ks. Lutosławskie
go dowodów na podniesione przez niego
7 lipca obniżające powagę Sejmu zarzu
ty przeciw PSL.

Następne posiedzenie 27 lipca o g.
4 po poŁ

Wieści z  G. Śląska,
Sprawa Górnego Śląska.

PARyZ, 8. (Polpriss), Osoba dob
rze poinformowana oświadczyła kores
pondentowi »Polpress*, że rządy Fran
cji, Anglji I Wioch otrzymały już od 
swoich delegatów z G. Śląsko nieurzę- 
dowe raporty sprawozdawcze i że wła
śni e rządy wymienionych państw pra
cują obecnie nad uzgodnieniem tych 
raportów. W kwestji tej odbywa się 
intensywna korespondencja pomiędzy 
Paryżem, Londynem i Rzymem.

PARyZ, 8. (Polpress). W rozmowie 
z członkami komisji do spraw zagrani
cznych Briand oświadczył, źe konferen
cja Rady Naiwyższej od b ęd ze się sta
nowczo we Francji l rozpocznie się nie 
wcześniej, jak 19 lipca i będzie trwała 
10— 12 dni.

Kswy komsndant m. Bjiomia,
GDAŃSK, 8. (PAT.) „Danziger Zei- i 

tung* donosi z Wrocicwia, że komisja 
m iędzysousznicza w Opolu mianowała 
na m iejsce dotychczasow ego komen
danta m aata Bytomia francuskiego gen.

, Lecom t Denisa, angielskiego puk. Vau- 
chope (?). Przybyły do Bytomia więk
sze angielskie oddziały wojskowe. Przy 
ich wkroczeniu komendant wydał roz
porządzenie, zabraniające, po ; r.vzą u- 
życia brenł, wszelkiei dem*.».Gracji i 
zebrań.

Kara za zM nię.
PARYtj, 8. (PAT). Hav. Grupa par

lamentarna przyjaciół Polski uchwaliła 
żądać od Brianda zastosowania wzglę
dem Niemiec sankcji karnych z powodu 
zamordowania w Bytomiu majora fran
cuskiego.

Przepraszają s dalej robią swoje.
PARYZ, 8. (PAT). Havas. Jak  do* 

noszą z Berlina niemiecki minister spraw 
zagranicznych udał się wczoraj z wła
snej inicjatywy do gmachu ambasady 
francuskiej, ażeby wyrazić ambasado
rowi Loran swe ubolewanie z powodu 
krwawych wypadków w Bytomiu. Am
basador Loran zwrócił uwagę Rosenana 
wielkie niebezpieczeństwo płynące z 
faktu przebywania i>a Sitaku a itm ise- 
kich ochotników z wolnych korpusów. 
Loran zwrócił również uwagę Rosena na 
kainpanję, jaką prowadzi niemiecka p ra
sa nacjonalistyczna przeciwko Francji z 
powodu wypadków bytomskich. W re
szcie minister Rosen ponownie wyraził 
ubolewanie, że godne pożałowania wy
padki zachodzą niestety aż nazbyt czę
sto stając w poprzek usiłowaniom rządu 
berlińskiego zmierzającym do poprawie
nia stosunków francusko-niemieckich.

fiapad Higfncós na bauk,
BYTOM 8. (PAT;. |Niemcy urzą

dzili napad na polski Bank przemysłow
ców w Raciborzu. Urządzenie Banku 
dotkliwie uszkodzono.

Pogrzeb tfiarj mordu nkrniscklega.
ByrOM , 8. (PAT). Dzisiaj w pią

tek odbył eię w Gliwicach pogrzeb ma
jora francuskiego M ontolegié, zabitego 
w Bytomiu. Zwłoki pochowano tymcza- 
aow o.na cmentarzu wojskowym koali
cyjnym. W pogrzebie breli udział przed
stawiciela komisji m:ędzysojuszniczef, 
w?iskcwc#cT, oraz ludność pols :a.

Kûniiiiiikacja mędzy Bytarniem a Bsrliasm 
przprósm

ByrOM, 8 (PAT). Ruch telefoni
czny l kolejowy między Bytomiem i 
Berlinem zosta ł przywrócony ub. nocy.

6 i}]t ¡h inwalidów.
WARSZAWA, 8. (PAT). Kom'sja 

inwalidzka, w sprawie wniosku p. Dą- 
bala o utworzeniu banku inwalidzkiego, 
opowiedziała się przeciwko zakładaniu 
osobnego Banku i wezweła rząd, aby 
szybciej zrealizował kapitalizowanie rent 
i udzielił zaliczek na umożliwienie za
kładania warsztatów pracy jeszeżejprzed  
wprowadzeniem w iy c ie  ustawy inwa
lidzkiej.

0  sprawia podatku dochsteg®.
WARSZAWA, 8. (PAT). B!uro pras. 

Min. skarbu lomunikuje: Z dniem 15-go 
lipca b. r. upływa termin wyznaczony 
do składania zeznań o dochodzie. N ie
dotrzymanie tego terminu narał« na 
dotkliwe kary pienlęfcne a ponadto po
zbawia płatnika możności wszel lej o- i

brony przeciw podatkowi, który władza 
skarbowa będz?e zmuszona określić sama 
na podstawie posiadanych Informacji. 
Każdy powinien pospieszyć z przedłożę* 
niem zeznania na przepisanym formu* 
larzu. Formularze zeznań wydają bsz* 
płatnie urzędy skarbowe.

Z Gdańska.
Lewic2 sejmu gdańskiegs ostro a!skif|9 

sinsi.
GDAŃSK, 8. (PAT.) Wczoraj 1 dziś 

toczyła się w sejm ie gdańskim dyskusja 
w sprawie braku m iess :ań i podatku 
mieszkaniowego. Mówcy ze 6trony le
wicy atakowali bardzo o itro  senat gdań* 
aki sa przewlekanie w nieskończoność  
rokowań z Polską byleby tylko w inte
resie Niem iec nie dopuścić do porozu
mienia między Polską a Gdańskiem. P. 
Mau, niezawisły socjalista powiedział, 
między innymi: .Zapowiedziany podatek

i mieszkaniowy oraz podwyższenia cen  
chleba* wywołały wrzenie wśród lud
ności, to jednak bynajmniej nie prze- • 
szkadza senatowi opierać się świadomie
i celow o ukończeniu rokowań polsko- 
gdańskich czyniąc to w interesie n ie
licznej grupki agrarjusiy*.

P. Jedwabski (NPR.) przedstawiciel 
klubu polskiego zaatakował ostro senat, 
czyniąc mu te sam e zarzuty przewle
kania rokowań z Polską. Scnet nic nie 
czyni w sprawie usunięcia bazrobo9ia, 
utrudnia byt i rozwój przemysłu pol
skiego w Gdańsku mogący zatrudnić 
liczne rzesze robotników gdańskich. 
Senat nie chce dopuścić do porozumie
nia z Polską.

Kupcy e^nsej przeciwko unii celnej 
polsks-eiianskiej.

GDAŃSK, 8. (PATJ W związku z 
toczącymi bię rokowaniami polsko-gdań- 
skimi *w ązek kupcó.v trudniących się 
handlem maszyn i narzędzi rolniczych 
zwrócił się do Izhy handlowej z żąda
niem, by wszelkimi elłami starała tlę  
zapobiec przyjściu do skutku w obec
nym czasie unji celnej polsko-gd»ńskiej 
a tem bardziej kwestji g«spod«rczaj 
między Polską a Gdańskiem. Obecna 
stosunki finansowo-gospodarcze w Pol* 
sce, zdaniem tych kół, uniemożliwiają 
wszelkie stosunki handlowe z Polską. 
N slcźy  przeto zwrócić się do Ligi Na
rodów, jako do twórcy wolnago miasta, 
z żądaniem bezwarunkowego odrocze
nia terminu wejścia w iycie unji celnej. 
Dopóki stosunki handlowe w Polsce ni« 
wrócą do normalnego stanu, Polska 
musi zmienić skroją politykę finansową, 
a przedewszystkiem znieść wszelkie o- 
graniczenia przewozowe.

Przewrót oa dalekim wschodzi?.
MOSKWA, 8 (Polpress.) Rząd Czy- 

tyński donosi do Moskwy, że system  
walki, który przewrotowcy władywo* 
stoccy ttosują, jest dla władzy ssw iec- 
kiej najniebezpieczniejszy, ponieważ jest 
to  partyzantka W alczą chłopi, którzy 
w każdej chwili m ocą schow ać broń i 
wziąć się do zwykłej pracy. Walka w 
takich warunkach jest dla bolszewików  
bardzo trudna. Doniesienie twierdzi, 
i e  broń, którą poaiadoją powatańcy I 
oddziały regularne rządu władywostoc* 
kiego, jest pochodzenia japońskiego. 1 
wreszcie, i e  na C2ele oddziałów stoją 
oficerow ie carscy i japońscy.

PssiedzeBie Mj Ligi (iarodaw 
1 wrześBia.

GDAŃSK, 8. (PAT.) „Danziger Zel- 
tung* donosi z Genewy: Posiedzenie 
Rady Ligi Narodów, l.tóre było wyzna
czona na ostatni tydzień sierpnia rb. I 
na którem miał być omawiany cały 
szereg spraw gdańskich, zostało obec
nie ostatecznie wyznaczone na- dzień
1 września rb.

0 wycshriis wojsk Eirjfjkanskich 
z fyfm ji.

LONDyN, 8. (PAT.) Chamberlain 
oświadczył w Izbie gmin, źe rząd nie 
otrzymał dotąd żadnego poświadczenia 
wiadomości, jakoby St. Zjednoczona 
miały wycofać swoja wojska z Nid- 
renji.

Przeciw kemedji sądowej w Lipsku.
PARYZ, 8. i PAT i. Huv. Z powodu 

wyroku trybunału Rzeszy w Lipsku 
uniewinniającego gen. Stengera donosi 
„Temps“, że w Paryżu przeważa opinja,
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i t  sprzymierzeni powinni za wspólnem 
porozumieniem zaprotestować przeciwko 
tego rodzaju wyrokom oraz równocze
śnie wycofać* z trybuaału w Lipsku 
wszystkie akta jakie tam dotychczas 
przesiali.

Komedja sprawiedliwości trwa nadal...
BERLIN, 8. (PAT.) Wolf. Trybunał 

Rzeszy w Lipsku uniewinnił porucznika 
Lauc oskarżonego o zastrzelenie kapi
tana francuskiego.

PARyZ, 8. Wobec wyroku unie
winniającego gen. Stengera rząd fran
cuski wezwał telegraficznie cwego przed-. 
•taw ici:la  w trybunale llpatrfcn do po
wrotu do Paryża. Prócz tego Briand 
icrroponow sł rządom angielskiemu i 
belgijskiemu, aby na przyszłość nie wy

syłały do Lipska swoich delegat6w. 
Praw  francuska przypomina Niemcom  
twarde warunki ultJmntywne odnośnie 
sądzenia zbrodniarzy wojennyćh i to, ie  
aprzymierzeni mają prawo oddać win
nych tego rodzaju własnym sądom.

Zawsze z nienawiścią,
LIPSK, 8. (PAT). Wysłany przez 

rząd francuski do Lipska dla śledzenia 
przebiegu procesu radca Matter był 
przedmiotem wrogich manifestacji ze 
strony tłumu niemieckiego, gdy wraz ze 
swymi współpracownikami opuszczał 
pałac sprawiedliwości po wydaniu przez 
trybunał wyroku uniewinniającego gen. 
Stengera,

Moskwa dąży to zbliżenia z Europą.
LONDYN, 8. (Polpress). W kołach 

finansowych rozeszła się pogłoska, i e  
w najbliższym czasie rząd moskiewski 
uzna wszystkie zagraniczne długi Rosji, 
robiąc dwa zastrzeżenia: Państwa zain
teresowane muszą uznać rząd Sowiecki 
de jure; i muszą sam e wyszukać sposo
by Bpłacenia prze* Rosję długów. Pro
jekt ten powstał z inicjatywy Lenina. 
Trocki energicznie opiera się temu u* 
znaniu.

Z giełdy warszawskiej.
Dolory St. 2j. 1860—1875 
Ruble carskie a 500—255 
Marki niemieckie 25—24.

Z IftlB  orinnteacjl R. P H.
P o s i s d z s i i i e  Z a r z ą d u  D z i e l m  

G ó r n e ] .
Jutro, o g. 11 przed poł. w klubie 

NPR (Kątna 2) odbędzie Bię posiedzenie 
Zarządu Dzielnicy Górnej.

K o ł o  m ł o d z i e ż y  D z i e l n i c y  
G ó r n a j .

Jutro o g. 10 rano, odbędzie się 
konferencja koła młodzieży im. J. Sło
wackiego. Konferencja odbędzi« się w 
klubie NPR przy ul. KątneJ 2.

Z e b r a n i a  Z a r z ą d u  K o ł a  
p r a c o w n i k ó w  na  « j s  i c h

i delegatów tegoż odb;dzia s ę  w po
niedziałek, dnia 11 b m., o godz. 7-eJ
wieczorem.

O G Ł O S Z E N I A  Z W Y C Z A J N E ;

K L i n o  „ J D O ! L * J : J S r j & .  r C A U S H L A “  t J l I .  S i o n l Ł i e w i o z a  - 4 L O

D z i ś !

P o ra Z  p ie r w s z y  Niezwykła treść dramatu, która po 
, . . ciąga swą tajemniczością, i zadzl- 

W ŁOUZi. wiające prowadzenie akcji p. t.

D s i ś !

G R O Z A
9 1  Sensacyjny dram at 

w  G-ciu aktach.
GŁÓWNE SCENY: 1) Miłość bez wzajemności, 2) Zuchwały napad bandytów, 3) W poszukiwaniu łotrzyków, 4) Tajemniczo morderstwo konsula, 

5) Niewinnie oskarżony, 6) Sensacyjne samobójstwo.

Największe w naszym mieście

K ino-Popularne
K o n s t a n t y n o w s k a  10. 

P i e r w s z y  r a z  w  Ł o u z i .

III-c ia  i ostatnia serja.

P A R Y Ż A
( M o t l o o l i

Dramat dotektywny w 5 akt. W roli głównej słynna z urody, [W] 0 1 1  * ‘ 
zręczności i wyrobienia gimnastycznego artystka włoska —  j j ! V l d i O o l l  ■

Tssi Scala
C e n ia ln ia n r i  IS .

Bilety w kasie teatru od 11—2 
-------i od 5 po p o ł . -----------

Rn. 13 1 14 l ip ca ,  o godz. 8.30 w.

tylko 2 wieczory
f—r—r—ri---- - -tt— ~ ■ -ir—nfnr J

— -  a r t y s t y c z n o  —

Udział £3 /«m. 1  i w  •£’«..>*«» m « m E . B O D O *  S t ,  B r O t i e o ^ i ,  w. Romanównu,
biorą: S a » © a 3 H  W  c a l : " © H S  A. Kamiński, ^m issj.stj or*a duet_ Un.oa-

5;  p f f l M U !  O j  l a ^ a l u f S I H ATrantura mlłosno-giełdowa za śplownmi
i t a ń c a m i  i  u d z i a ł e m  c a ł e g o  z e s p o ł u .

W  częśc i  koncertow e]:  P iosenk i,  kup le ty ,  monologi,  rocy tac jo ,  ńplow operow y 1 tarico.

P o t r z e b a «

Zgłosić biq do Polskiego Centralne
go Z w ią z k u  Zaw odow ego Poiiczo- 

szn ik ó w  T r y k o c ia r z y  w  L o d z i, 
ul. Sienkiew icza X° 79 .

CCA2X3
Warszawskie Akcyjńe Tow. Pożyczkowa

»a zastaw ruchomości

( L o m b a s ^ d  A k c y j n y )
Oddział Łódzki: i Z a c h o d n ia  3J} 

?;wiac'nrnia, ii 28 lipca 1921 r. i dni następnych 
odbywać się będ:ie w sali licyticyjnsj przy c J is y  

Z a c h o d n ie j  Fin. 31,

L I O ^ T A O ^ A
c t lem  s p r . e d t iy  ta i ław ów  rrewyluplonych we właściwym 

m s ' e ,  b. zastawionych w 0.łd*i»l» l- isym  Zacbodala i*  81 
W yka*  n s s u r ó w  z a » t i » : w  p id l ę 6»j!\cyeh »przed»*/, będzl»
eglojjoay w K erjtrto  Łó  ¡.♦kiru. Procent na l-ży  jrz wp'acać.

i  Komitet Sam3?smocg Spsłecznel Spo2y»c5»
Kiedziela dn. 10 lipca 1921 r. o godz. 1-e) po 

poł. odbędzie się wspaniała zabawa w lesie „Wol- 
{uwi.a* przy saesia Pabianickiej, przystanek »Mary
siu*.

Program zabawy: tańce, śpiew, poczta, konfetti. 
Przygrywać będiie orkiestra łJolic]i Państwowej w 
skład ce 23 instrumentjw.

Bufet na miejscu zaopatrzony obficie. 
Dodatkowe tramwaje dojazdowe czynne są do 

godz. 10-ej wiecz., resórki do 12-ej w nocy.
Cukier tani sprowadza Komitet S. S. S. dla 

swych członków, proszę o szykowanie pieniędzy.

m  E i  w*.

- ŁÓDŹ, -

Ptzelflzd 8 '

m m m m m m m  m m m m m m m m m

D RUKARNIA AKCYDENSOW A 0«H*303»&»aaa

A - L Ó D Ź > '

W Przejazd 8 ! ®

m
PRZYJMUJE OBSTALUNKI NA
ROBOTY D R U K A R S K I E  np.J 
RACHUNKI,

BLANKIETY,
CYRKUŁ ARZE, 

KWITARJUSZE,
£v AFISZE, .*.

PROGRAMY i t. p .  

DLA STOWARZYSZEŃ i ORGA
NIZACJI ROBOTNICZYCH :::: :: 
Z N A C Z N E  U S T Ę P S T W O .

9 9 -  ŁÓDŹ, - . 

^  |  Przejczd 8 n p  I I  Przojaza 0 ^
m

otrzymają zajęcie przy nl. Piotrkowskiej Mo 111.
Zgłoszenia przyjmuje wydział gospodarczy 

.POLBAL-, Piotrkowska A? 125.

Ogłoszenia drobna. A .  Meble
----------------------------------------  stołowego, «rafy, otomanę, krtn-

kę, umywalnię, lustr*, biurko, 
zegar, gitarę, Piotrkowska 223—3 
Iront. 2102—6

Chłopiec
poszukuje jakiegokolwiek zajęcia.
Oferty do adra. .Praca* poi .Za- 
jecie*.___________________ 248»—2

Do sprzedania pies
dziesięciomiesięczny, rasy Wil
czej, Składów» 34, no. 9 od 6 - 8  
Wlecz. 2469—3
■Pronezkiewicz Marji skradziono 
i  p o r t f ł l  I paszport rosyjski, 
wydany w gminie Koźminek.

____________________Hi?5-5
T7owalczykowa Bronisław*
“  gubiła paszport niemi; 
w ydany w  Łodzi.

za- 
eckl,  

2 4 7 9 -8

T)rockocki Józef zagubił paax- 
•D p*rt polski, ■dokumenty woj* 
kowe I 1000 mk. 2484—fl

TT n n n i n  ®ebI*’ B«rierob?, 
J i . U p U J Q  dyw any ,  blelianę,
płacę najlepiej Wajnrsjcb, Be
n ed y k ta  19, w  i

w Łodzi.

wska Jóiela  zacublU 
p..jirport ulomicoitl, wydany 

2487—8

M aszynę dam, O grodon«
‘ * 2472—2M 23. m. 14, ______

A i r  u  71 n t  Do sprzedania apa- 
U ł v . l / i J «l i ra t fotograficzny
da z d h ć  momsatalnych, Aleksan- 
d ro wska .>3, u stolarza. ‘¿4B9-1

Przyspusabiara
ereUnlch 1 na śwl.idcctwa 4, 6,  
8-mIo klasowe, Przo ja id  82. m. 1
od 5— 7._________________ 2 i i7—1
Óoblrajska Anna zsgublła legity- 
^  macja cblcbową, wydany na 4
„sfiby.______________2180—1

k tiftj ański S:an:staw ziigubił 
kartę urlopowy, wyd<ną w P. 
U. w  Łodzi.

S

Spółdzielnia i r g f
łuicślnlcz» z odpowiedzialnością 
n ie 0^T3n ic i0B% daw nirj  Łód.%
Rzain. Tow. poźycxk.-o»zc<ędn. 
Sienkiewicza 40, wydaje pożycz
ki swym Ciłonkom oraz prz>jma
je wktady na oszczędność. Biuro 
czynne eod*, e a n ieod 9 do 2 p .p . 
prócz t»£0 v  Clurartk), Wiorlcl 
I Sot.oty od o do 7 r- p. 1937-10 
jjllcorska Marjanna zagubiła pa* 
^  ś z p j r t  nlemltickł, wydany w
Łodzi._____________ 2120-3
YX7as>lewska Władysława zajjn- 

biła dow ól osobisty, wyda
n y  w Łodzi. 247d—i
T7igublono czarny portfel zaw c- 
Ai rsl^cy: paszport polsfcł, le*N 
tymację roczną z ko’ejeH dojazdo 
wych oraz kwartalną z Tramwsl 
Miejskich i kwit na mk. 5000.— 
Sp. Akc. Fsdcracja  Hmdlowa. 
Wszystkie to dokum ent/  wysta
wione na Stanisława Óanct&re. 
Uprasza, się o zwrot takowych 
w adminUtracjl .Pr«ca*, Prze
jazd 8 . Zastrzelenia zrobione.

2 4 7 7 - 3
f7 aalną ł  paszport familijny za 
/ J  )* 40692 ua  Imię S te f ;n  I Ra
zina Rzetelsey, w ydany  w Łodzi.

24 6 3 - 8
wyjazdu sprzedam 

ywc*y w centrum 
miasta eena 480 ty*, mk. Oferty 
dla B. IŁ w admtn. .P raca*.

Z  powodu wyji 
aklep s p o iy ^  

miasta eena 480

sklepie. 2329-10

’Wydawca""Żałłąd Okręgowy N.P.K. w Łodzi. Tłociono w  drakami .Praca* Przejazd 8. i<Zf *ANi


